
Skutki buntu generałów IDF
7 września 2024
„To nie Hamas przegrywa, ale Izrael” – ocenił bieżącą sytuację
Itzak Brik – były generał brygady armii izraelskiej. Poddając
krytyce politykę premiera, zarzucił, że armia jest w sytuacji
krytycznego  wycieńczenia  wielomiesięczną  wojną  na  kilku
frontach. Od 3 września br. 3000 żołnierzy Hamasu wznowiło
działania w północnej Gazie.

Mimo wsparcia ze strony USA i sojuszników, IDF ma kłopoty.
Krytykę generała opublikował dziennik Haaretz. Jego zdaniem:
„Eskalacja  konfliktu  przyniosła  armii  izraelskiej  znacznie
większe  straty  niż  Hamasowi.  Przemęczeni  żołnierze  tracą
zdolność  bojową,  ponieważ  nie  mają  szkoleń.  Wielu  z  nich
przerywa  kursy  przed  ich  ukończeniem.  Stwierdzenie,  że
wycofanie się z Gazy po podpisaniu porozumienia o uwolnieniu
zakładników z Hamasem byłoby równoznaczne z przegraną, jest
zasadniczym  i  bezpodstawnym  błędem.  Powtarzanie  go  jednak
przez wojskowych i politycznych przywódców ma usprawiedliwiać
zyskanie poparcia społecznego i kontynuację przegranej wojny.
Są to ci sami ludzie, którzy powtarzając słowa o potrzebie
odrzucenia  wrogości  nie  tylko  doprowadzili  armię  do  stanu
krytycznego, ale zagrażają państwu prowadząc do jego upadku.
Nadejdzie taki dzień kiedy IDF nie będzie w stanie pozostawać
na terenie Gazy, ponieważ Hamas przejmie pełną kontrolę tego
terenu nie tylko w setkach kilometrów tuneli, ale także na
całej powierzchni miasta.

Jeżeli przestaniemy ostrzeliwać teren, bo żołnierze słabną,
albo  zostaną  przerzuceni  w  inne  miejsce,  nieprzyjaciel
obwieści z fanfarami, że armia izraelska się w Gazie zes**ła i
poddała.  Nie  mamy  tyle  wojska,  by  podołać  walce  na  kilku
frontach. Perspektywicznie widząc sprawy, należy zawrzeć umowę
o  wypuszczeniu  zakładników  i  więźniów,  by  wojnę  w  Gazie
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skończyć”.

Modyfikując swoją taktykę i zyskując nowych żołnierzy, Hamas
przerzucił ich część na północ, gdzie działania okazują się
bardzo intensywne. Mimo upływu 10 miesięcy zapowiadane przez
Izrael zmiecenie Hamasu z powierzchni ziemi nie nastąpiło,
aczkolwiek  ofiarą  pocisków  izraelskich  padło  40  700
Palestyńczyków i nieokreślona liczba ludzi znajdujących się
wciąż pod gruzami.

Niemal  równolegle  doszło  do  wypowiedzenia  posłuszeństwa  w
szeregach  IDF.  Szef  wojsk  lądowych  –  generał  Tamir  Yadai
zrezygnował  z  pełnionej  funkcji  „z  pobudek  osobistych”  po
trzech  latach  służby  na  tym  stanowisku.  Decyzja  została
przyjęta przez szefa sztabu Herzi Halevi oraz ministra obrony
Yoavi  Galanta.  Pozostanie  on  na  stanowisku  do  czasu
wyznaczenia zastępcy, a następnie będzie przesunięty na inne.
Wcześniej ustąpił ze stanowiska szef wywiadu -Aharon Haliva w
wyniku oceny zdarzeń z 7 października 2023 r., przyznając ze
skruchą, że nastąpiło to w wyniku zaniedbań jego resortu.
Stratę  1200  osób  cywilnych  i  wzięcie  251  zakładników,
potraktowano  jako  efekt  niedostatecznej  czujności.  100
zakładników pozostaje nadal w rękach Hamasu.

Enklawa  Gazy  potraktowana  została  jako  obszar  całkowicie
zamknięty pod ciągłym ostrzałem armii izraelskiej.

W najnowszym oświadczeniu do Palestyńczyków Hamas zapewnił, że
wojnę przeciwko izraelskiej okupacji traktuje jako obowiązek
aż do śmierci, ponieważ eskalacja żądań przy nierealnych do
spełnienia  warunkach  stawianych  przez  Netanjahu  wykluczają
możliwość porozumienia.

Troska  o  los  zakładników  okazała  się  czczym  argumentem



premiera Izraela, o czym mieszkańcy tego państwa mogli się
przekonać po ujawnieniu informacji o śmierci 6 zakładników na
początku  września.  Trzy  ciała  wcześniej  zastrzelonych
znaleziono w tunelu, a według Hamasu były to ofiary ostrzału
IDF dokonanego na Rafah.

Reakcją na tę wiadomość było ogłoszenie strajku generalnego
przez związki zawodowe całej gospodarki państwa (w tym uczelni
i szkół) z dniem 2 września 2024 r. Sparaliżowane zostaną
między innymi porty lotnicze.

Ceremonia  pogrzebowa  stała  się  okazją  do  żądania  przez
protestujących przerwania ognia i podjęcia rozmów o uwolnienie
pozostałych przy życiu 97 zakładników. Premier Izraela uważa:
„Kto  strzela  do  zakładników,  ten  odrzuca  rozmowy  i
porozumienie”.  Jakby  podsumował  siebie.

W mijającym tygodniu, wraz ze strajkiem generalnym, zarządzona
została blokada mediów izraelskich.
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